ROK 1843. 


N" 166. _ 


Pismo 30 wychodzi codziennie oprócz niedziel i 
świąturoczystych w drukarni Stanisława 


Gicszkowskiego. 


IMIONA RZYMSKIE 
Jutro Jakóha Apostoła. 


PONIEDZIAŁEK 24 LIPCA, 


Zaliczenie na trzy miesiące złotych dziesięć 
miesięcznie złotych cztery, numer pojedynczy 
groszy dziesięć, 


—— 


PNEŁONA SŁAWIAŃSKIE, 
Jutro Mirosław. 


Barometr Stopnie | 
Dzich |do 0° Rcaumu- ciepła | Psycho- Zjawiska 
ra w miarze podług Wiater Stan Atmosfery |napowietrzne i różnę 
godzina Paryzkiej Reaumura| metr uwagi 
| 
oz 2 O9WJEDO Sa, Gl] ZłP Wschodni słaby Pogoda Deszcz 
21 2 7 GAL ISA t 49| Zachodni mocni Chmury 
10 7, 894 14, $3|4, 72| PŁ Zachodni słaby s; 


Wiadomosci zagraniczne». 


— Paryż 7 Lipca, — 

Podczas gdy Journal des Débats sprawę 
Espartera uważa za straconą, i inny ministe- 
ryalny dziennik Globe, stanowczo przemawia 
przeciw powstaniu, i stara się odwrócić od rzą: 
du francuzkiego zarznt, jakoby on nie szcze- 
rze postępował względem rejenta i znajdował 
zadowolenie w jego nieszczęściu. Między in- 
nemi dziennik ten tak mówi: 

Na przedmieściu S. Antoniego, na stronie 
wschodnićj obok ulicy Traversiere ,. buduje się 
wielkie więzienie , które będzie nosić tytuł Nou- 
velg Force. To więzienie urządzone będzie na 
1490 cel, z których każda kosztować będzie 
A fr., a zatóm cały wydatek wyniesie 438000 

r. Dozór odbywać będzie jedna osoba, albo- 

WIEM korytarze urządzone zostaną w kształcie 

wachlarza ; tak, aby z środkowego pnnktu mo- 

zna widzieć wszystkie cele. W przyszłym ro. 
"ka gmach ten ma być ukończony. 

Podług listu z Miliana 19 Czerwca, jenarał 
Lamoriciere miał jako jeniec dostać się w rç- 
m Abd el-Kadera; spodziewamy się jednak jesz. 
cze Zo Się la pogłoska nie potwierdzi. 

„, Uważają, że gubernator bauku hrabia Ar- 
p" od niejakiego czasu często odwicdza kró 
wę Krystynę, 


Jenerał Ayerbe, jenerał kapitan Nawarry, 
przybył z Pampelony przez Alludy do Francyi. 
Margrabina Santa Crnz, xiąże Osuuai jenerał 
porucznik Alava, przejezdzali przez Bajonnę. 


— Londyn 10 Lipca. — 

Z Szkocyi zapewniają, że gwałtowność ja» 
ką okazują niektórzy naczelnicy dyssydentów, 
i zarazem obojętność wielu gmin względem wł 
stępowunia ich kaznodziei i starszych, skłoni 
wielu z nich do powrotu ma łóno kościoła ieli: 
ojców. Dodają jeszcze, że wielu czeka tylko 
na przyjęcie bilu lorda Aberdeen, aby ten sam 
krok uczynić. Oby się to sprawdziło, i ab 
len piękny iastytut utrzymał się w szlachetnej 
Szkocyi. 

Nieszczęśliwy pojedynek, w którym jeden 
zasłużony oficer poległ z ręki własnego szwa- 
gra, nadał nareszcie słauowcze rozwinięcie cią- 
gle wzrastającemu wstrętowi przeciw temn 
barbarzyńskiemu dziedzictwu Średnich wieków, 
i utworzył się związek przeciw. pojedynkom , 
do którego wpisało się już 326 znakomitych 
ludzi, szlachty, człouków parlamentu , oficerów, 
prawników ł t p. Można spodziewać się bar- 
dzo pomyślnych skutków tćj pięknćj iustytucyi, 


HISZPANIA. 
Paryż 6 Lipca. Depesze telegraficzne z 
Iliszpanii. 


EL 
BA Bajona 7 Lipca. Madryt był spokojny w 
daoiu 4 z rana, W dnia 2 nie chciano przy- 
jąć na poczcie''dzienników opozycyjnych. W d. 
3 dzienniki te przestały wychodzić. Rejent w 
dnin 30 z. m. znajdował się jeszcze w Alba: 
cote.  Calatayd, Santona i Salamanca ogłosiły 
pronunejamiento. W dniu 6 Lipca wieczorem 
garnizon w San £ebastyjan ogłosił w koszarach 
pronnnciamiento i wczwał milicyę narodową, 
która zajmnje cytadellę, aby się znim połączy- 
ła. Oczekujemy rezultatn tego wezwania. 

Walencya 2 Czerwca. Jencrał Narvaez 
opnścił wczoraj Murxiedro udając siędo Seger- 
bea stamiąd do Feruel. Rejent zajmował Al- 
becele i Chinchilla. 

Barcelona 4 Lipca. Jenerał Seoane był 
w Lerida. Wydany przeciw rejentowi i wy- 
rok usunięcia i manifest jenerała Serrano do 
ludu hiszpańskiego, były po rozlepiane na wszy- 
stkich nlicach Leridy, 

Barcelona 2 Lipca. Brygadier Gastro prze- 
słał juncie swoję dymisyję jako naczelny do- 
wódca wojska katalońskiego, ponieważ nie po- 
dobało mu się, Że ciągle otrzymywał, jędneza 
drugim napomnienie żeby rozpoczął nieprzyja- 
cielskie kroki.  Mianowania na jenerała majo- 
ra ze stromy junty nie chciał przyjąć, żeby nie 
można mu było zarzucić, że przyłączył się do 
powstąnia dla korzyści. Mnicmają jednak, że 
zatrzyma dowództwo, a ponieważ dawnićj już 
żądał od jenerała kapitana, żeby mu przydał 
kilku sztabs oficerów, przeto trzej brygadiero- 
wie, don Ignacio Chacon, Arbuhnot i Castellar 
wyjechali pocztą do Cervera. | 

Walencya 24 Czerwca. Dziś rozpoczną się 
operacye militarne w celn wyparowania rejenta 
z Albacetc. Minister wojuy don Francisco Ser- 
rano, którego co chwila oczekujemy tntaj, uda 
się osobiście na wielką drogę do Madrytu, dla 
kierowania operacyjami, i Z licznemi siłami, 
które połączą się pod jego dowództwem, tak 
dłngo będzie ścigał rejenta, dopóki nie powróci 
krajowi pokoju. 

Wezoraj junta wysłała nadzwyczajnego 
gońca do członków gabinetu pana Lopez aby ich 
wezwać do powrotu do Walencyi. 

— Madryt 1 Lipca — 

Jeszcze onegdaj rejent zostawał w Albace- 

te, Ì nawet obiega niepodobna do wiary pogło* 

a, że on wic nie sprawiwszy powróci tutaj. 
Jego postanowienie złożenia rejencyi nie 
zdaje się być nieodwołalnćm, bo dzisiejsza Ga- 
zeta mówi że on odwoła się do kortezów, aby 
rozstrzyguęły, czy ma zatrzymać rejencyę lub 
nie, 


FKadyx, miasto i prowineyja, zostały w d. 
25 przez jenerała Garatala ogłoszone w stanie 
oblężenia. 

Z Grenady w dniu 27 wyruszyło do Jaen 
5,000 żołnierzy dla Ścigania jenerała van Ha- 
len. Ten opuścił Jaen w tymże dnin z nie- 
wielu żołnierzami, którzy mu pozostali wierne» 
mi, i pomaszerował do Andujar, skąd może zwró: 
cić się do Cordova albo Albacete. 

Jenerał O'Connel miał w dniu 27 wylądo- 
wać w Walencyi, Jenerał Serrano udał się tam 
także przez Francyję. ii 

Wypędzony z Burgos jenerał kapitan Cast- 
naeda. spodziewany jest w Santa, które jest Gi- 
braltarem brzegów kantabryjskich. Usiłowanie 
spowodowania tam powstania nie powiodło się, 
Za to jenerał kapitan Vitloryi przez powstanie 
tamtejszego garnizonu w d.-27 b. m. zmuszo: 
ny został uciec z tój twierdzy. Nazajutrz n- 
stanowiono tam juntę. Część zbuntowanego 
wojska pomaszerowała do Miranda de Ebro i 
Burgos.’ 

Z Katalonii wiemy tylko. że jenerał Seoano 
w dniu 26 z całą jazdą i lekką piechotą opu- 
ścił Leridę, aby zagrożonemu Zurbanowi w po- 
raoc pospieszyć. 


Paryż 1 Dipca. Poczta Madrycka od dwóch 
dni zalega, zapewnie skutkiem rozszerzenia się 
powstania w prowiacyjach północnych; mimo Lo 
otrzymaliśmy tu nadzwyczajną drogą wiadomo- 
ści z stolicy hiszpańskićj, dochodzące do dnia 1 
b. m. Stan Madrytu do lego dnia nie uległ 
ważnćj zmianie, chociaż nieustannie nadchodzą- 
ce z prowincyi nieponryślne wiadomości, wido- 
cznie zmiejszają ufność stronników rejenta. Cią- 


gle rozprawiają w Madrycie o mniemanym pla- 


nie oddalenia królowćj z stolicy, który to plan 
przypisują rejentowi. Pogłoski w tym przede 
miocie znajdują wiele wiary, chociaż kilkakro= 
tnie dzienniki urzędowe zaprzeczały im zupeł- 
nie stanowczo w imieniu rządu i rejenia, 

Względem obecnego położenia i dalszych 
postanowień rejenta pannje wielka niepewność. 
Z pewnością wiemy tylko, że Espartero ściąga 
do siebie wojsko jeuerała van Halen, aby z nim 
albo powrócić do madrytu albo do Katalonii poma- 
szerować, albo też aby zakryć swój odwrót ku 
granicy porlugalskićj, któryby uważaćwypadło za 
wstęp do jego abdykacyi. 


Od granic hiszpańskich 3 Dipca. _ Cho- 
ciaż dotychczas pogłoski o abdykacyi Esparte- 
ra nie potwierdziły się, powszechnie jednak o- 
czekują takiego rezultatu terażniejszego pow- 
stania w Hiszpanii. Z Walencyi donoszą, źe 
jenerał Narvacz zamierza z 16 batalionami u» 


Ga 


dać się do Terrucl aby wszelką komunlkacyę 
między Katalonią i rejentem; przeciąć zupełnie 
Z drugićj strony Coucha miał organizować woj- 
sko w Cartagena i Alicante; aby rejdntowi 
zamknąć brzegi, ponieważ on jak głoszono w 
najgorszym razie chce szukać schronienia na 
statkach angielskich. Szef sztabu głównego Pe- 
zuela i brygadier Shelly z pewną liczbą batalie 
onów mieli się rzucić przeciw jenerałowi van 
Halen inie dopuścić mu połączenia się z Espar- 
terem. Wykonanie tego planu, jeśliby rejent 
kilka dni jeszcze pozostał w nieczynności, mo- 
głoby go wprowadzić w bardzo krytyczne poło- 
żenie. W Barcelonie milicya jest teraz zupeł- 
nie uorganizowaną. Paropływem Delphin przy- 
było tam z;Cartageny 15,000 sztuk karabinów 
i wielkie mnóstwo ładnaków. Do Girony przy- 
rowadzono 2 twierdzy Figueras sześć dział i 
50,000 ładunków. We wszystkich zbnntowa- 
nych miastach z największą gorliwością orga- 
nizują wszelkie środki obrony. 


— Alerandrya 16 Czerwca. — 
E "Wielkieżwzburzenie panuje między tulćjszą 
europejską ludnością w skutku zamordowania je- 
dnego młodego francnza przez pewnego turka, 
który gopod nieczystem pozorem do domu swe! 
go zwabił i tam udusił. Zwłoki nieszczęśliwe- 
go znalezione zostały nazajutrz nad brzegiem 
morza. Nażądanie konsnla francuzkiego, Meh- 


Doniesienia Urzędowe. 


Nro, 4112. 
TRYBUNAŁ. 
Wolnego Niepodległego t ścisle Neutralnego 
Miasta Krakowa i Jego Okręgu. 
Podaje do powszechnéj wiadomości iż P, Ka. 
rol Koisiewicz komornik Sądowy, reskryptem 
Senatu Rządzącego w dnin 7 Lipca r. b. do 
u. 3478 wydanym, za różne uchybienia, wu. 
Yzędowaniu komornika przez rok jeden zawie- 
Szonym został. 
Kraków d 17 Lipca 1842 r. 
Sędzia prezydujący. 
Miętuszewshi. 
Sekr. Lasocki 


Nro. 45. 
W DyREKCYA LOTERYI 
olnego Niepodleglego i ścisle Neutralnegó 
Miasta Krakowa i Jego Okręgu. 
W odpowiedzi na prośbę star. Michała Wach- 


med Ali kazał naczelnikowi policyi śledzić sprawź 
cę, który zdradzony przez własną żonę, został 
stawiony przed sądem i powieszony. Syn jego 
rzucił kamieniem na matkę, ale został schwy- 
tany i osadzony w więzieniu. 

Powszechna nwaga stanu handlowego, zwra. 
ca się za to, jakim sposobem Mehmed Ali za- 
spokoi żądania porty względem haraczu, zdaje 
śię jednak że vice król potrafi sobie zaradzić. 


PRZYIECHALI DO KRAKOWA. 
Od dnia 21 do dnia 232 Lipca. 
Nowakowski Franciszek, Nowakowska Paulina ob., 
Iżycki Konstanty ob., Otwinowska Tekla 0b., Bajer 
Ludwik ob., de Lippe Fryderyk ob., Breczkiewiez 
Augnstyn, Szabrański Antoni, Poklękowski Józef, 
Łącki Teodor, Maizel Anzelm ob., z Polski; —Kaweczyń. 
ski Julian, Richter Angnst, Fiorianowicz Kajetan, Mih- 
łens Józef, Günther Alexander ob., Nowak ob., g 
Galicyi; — Wieger Fryderyk, z Pruss. 
Wyjechali z Krakowa 


Bankowski, Czaczkowski Eugenii, Boniewska Le- 
onora ob, Majewski Wojciech, do Polski; — Fink , 
Rosignol, Wolski Jacek, ob., Koźmiński Józef ob., 
Fraget Alfons, Zaręba Zuzanna, Krusihski Józefat, 
Popiel Karolina ob., do Galicyi!— Müller Józef do 
Pruss. 


tel podaną w dniu 21 Lipca 1843 r. do N. 44 
o przedłużenie terminu elągnienia na pozbyć się 
mający sposobem loteryi sekretarz machoniowy 
Dyrekcya Loteryi na mocy zezwolenia JW. 
Straszewskiego przychyla się do preźby poda- 
jącego z warónkiem, ażeby star. Michał Wach- 
tel publiczność grającą o têm zawiadomił przez 
Gazetę krajową; termin ciągnienia N. 1065 
na dzień 27 Września 1843 r. Dyrekcya prze- 
znacza, na biletach zaś ani N. ciągnienia 1056 
ani data nieodmienia się i takowe zupełny wa- 
lor mieć będą. 
Kraków d. 21 Lipca 1843 r. 
Cheff D. L. 


M. Louis. 
Wasilewski Sekr. D. L. 
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Nro 279. F 
TRYBUNAŁ. 
Wolnego Niepodlegiego isciśle Neutralnego 
Miasta Krakowa i Jego Okręgu. 

Wzywa mających prawo do massy Agnesz- 
ki Sadowskićj, z kwoty zł. 10 w gotowiźnie 
w depozycie sądowym złożonćj, z szacónku 
kamienicy N. 326 przy ulicy Szewskićj, pocho- 
dzącój, znajdującej się, aby się po odbiór tej- 


Doniesienie 


że massy, w zakresie 3 miesięcy do Trybuna- 
ła zgłosili, w przeciwnym bowiem razie taż 
massa, jako bezdziedziczna, na rzecz skarbu 
publiczuego przyznaną by została. 


Kraków d, 7 Lipca 1843 r. 
Prezes Trybunału. 
MAIER 


(2r.) Sekr. Lasockè 


prywatne.» 


W Królestwie Polskiem gnber- 
nii Płockićj Powiecie Przasnyskim 
dobrach Ojrzeń Brunona hrabi Kicińskiego dzie- 
dzicznych, składających się z 4 folwarków i 
kilkunastu wsi w których samych wieczysto- 
czynszowników jest przeszło 200 częścią pola- 
ków częścią Niemców, ma zamiar dziedzic za- 
łożyć osadę fabryczną pod nazwą Kamieniee. 
Dobra te mające 280 włok nowopolskich 
rozległości z czego 70 włok boru leżą o 9 mil 
od Warszawy, 3 mil od Płocka, 5 mil od Mła- 
wy, Modlina, Wyszogroda i Czerwińska , 4 mile 
od Przesnysza, Makowa, Pnłtuska i Nasielska 
a o 2 mile od Ciechanowa, Płońska i Nowego 
Miasta. s 

Fabrykauci, rękodzielnicy i rzemieślnicy, 
chcący osiedlić się w rzeczonćj osadzie znajdą 
dogodności następujące. 

1.) Opał łatwy z powodu bliskości lasów. 

2.) Dwie rzeki Łydynię i Wkrę płynące 
przez te dobra, a na t ych rzekach dwa młyny 
i tartak. Prócz tego we wsi Kraszewo i Bro- 
nisław są zdroje i stawy które mogłyby obra- 
cać koła nadsiebierne, a załóćm jest łatwość 
założenia folnszów. 

: 3.) Dwie cegielnie, w obfitości kamień pol- 
ny i kamienie wapienne własne. 

4.) Każdy osadnik mógłby otrzymać w wie- 
czysty czynsz grunt potrzebny mu na ogród. 

5.) Miejsce przeznaczone na osadę jest rów- 
m i suche, a na łokieć lub półtora w głąb, 

ina. : 

6.) Dziedzic obowiąże się wystawić każde- 
mu osadzać się chcącemu wszelkie budowle mu- 
rowane które staną się jego własnością za o- 
płatą 1/3 części przy budowłach większych fa- 
brykantów, a 1f4 części przy budowlach mniej- 
szych rzemieślników i rękodzielników, podług 
auszlagu rządowego lub dobrowolnćj umowy. 
Wymurowane budowie staną się własnością 0- 
sadnika, a reszlująca wartość ich spłacouą bę- 
dzie przez nich w ciągu lat 6 w 2 równych 


ratach coroeznie w d. 23 Kwietnia i 11 Listo- 
pada każdego roku bez procentu. 

7.) Kontrakt z każdym osadnikiem osobno 
lub z wszystkiemi razem zawarty będzie nota- 
ryalnie i zabezpieczony zostanie w <xięgach 
wieczystych hipotecznych dóbr Ojrzyńskich. 

Inne warnnki osiedlenia są następnjące: 

Chrześcijanie będą tylko przyjęci do tćj o- 
sady. 

Każdy rzemieślnik osadzający winien mieć 
pajmnićj 100 talarów swego funduszu na oku- 
ne doma i ogrodu. Każdy rękodzielnik lnb 
fabrykant oi 200 do 500 talarów w miarę wiel- 
kości wymaganćj budowli. , - 

Każdy osadnik winien mieć paszport emi 
gracyjny. £ 

Reszta warunków zostaje tych samych ja- 
kie mają ioni wieczysto czynszownicy w do* 
brach Ojrzyńskich. 

Że dziedzic dóbr powróci dopiero na dzień 
4 Października do domu , gdyby przeto kto wcze« 
śnićj przekonać się chciał o położeniu miejsca, 
zechce udać się na grnnt lub de Beniamina Tor- 
fa menonisty osadpika w kolonii Sochocin miesz- 
kającego, lub nakoniec do podpisanego którego 
upoważnił dziedzic do przyjmowania i przesy- 


łauia sobie stósawnych deklaracyj od pp. fabry- 


kantów, rękodzielników, lub rzemieślników 
J. Heilborn. 
poa N. 2 Stradom 
Zastać mię można z rana do god, 
, pè po połndniu od 12 do 3. 


E zyk” Gmi: V1 w Ulicy Krakowskićj poło- 
Ka fzkżony, dochodu rocznego do 2000 złp. 
wynoszący, nieobciążony żaduym długiem, jest 
z wsdhćj ręki każdego czasu do sprzedania, wia 
domość bliższą powziąść można od właścicielkk 
w domu pod L, 17 na Stradomiu zamieszka. 
łej (2r. 


Dom na Każimierzu pod L. 11 w 


